
Rok 1. 

W-ny 
Mościcki Henryk. , 
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Prenumerat* <f. orlnofuse-
ulom ilo iloiDii i przesył­

ką |i«iO/.t()W{( 
na l mienia** Mr. 1. 
na 2 iuinfr|i)()> „ IB. 
no si . . 1 8 , 
u a O „ „ 35. 
na ia ,, „ 7o. 

Rędj»kcj«M Administracja 
fó.--RynkbWX tel. 58. 

.#|śBb)tf«ajir'olwjfrfa w Koda. 

JtQdfcklUlt31way$foujt> w godss. 
6-7 wlecz. 

Rękopisy nie zastrzeżone (Jo 
zwrotu nie przechowują frt$. 
Rękopisy bez zastrzeżenia ho-
iiurar. uważane.gą za bezpłatne. 

Cena. ©gIOM»A: 
lgwlrrsz petitu1 lub* Jego miejsce: 

przed tekstem ~ Mr. 2. 
' w tekstem. —i M 1. 

w tekście, • -? • „ 4. 
O poszukiwaniu pracy za 4 wiersze 
Mr. 1, ka?dy następny wiersz 50,fen. 

Pisifio niezależne, wychodzi codziennie rano, próofi dni poświątecznph. 

B;a i ś! 
•#• 

• 4 * 

^ MJ %9 1 \ D JU 1< 

Kinoteatr „APOLLO" 
= r = r = = Nowe niepospolite arcydzieło filmowe- -.»:?;:,-•,,;:;,,;;•.„ 

W rolach głównych znak o-' I | 'T I \* I 
mici artyści węgierscy D L L L 
Poza swoją ten} film zachwyca 

A M A R T E N i LE 
prze 
setek 

ti^kna wystawą, laiuam 
tąnce|ek i t. u. . 

- Sensacyjny dramat namięt­
ności ludzkieh w 5 cz. 

OPOLD K R A M E R 
i, niesłychanym baletem 1 

Nthłejtzym "podaje się do wiadomości, że na zebraniu założycieli 
Towarzystwa Udziałowego i 

„POŁSltU DRUKARN1H U O I I U D W I W BUŁYMŚTOKU" 
d. 26* czerwca r. b. została powołana komisja organizacyjna J 
osobach Pp,B. Szymańskiego, K. Tołłoczko rw. Yorhrpdt-Brofowskiego. 

KomisjaOrganizacyjna Polskiej Jnikarnilldziałowej w Białymstoku 
prosi osoby, które się zapisały na udziałowców! o wpłacenie należ 
nośel za udziały do dnia 7 lipca 1919 r. w Banku Ryskim (War-
lMw^ki<,19). Datee zapisy 1 wpłaty ną udziały przyjmowane są 

- i w Banku Ryskim. 

:D«jlezy ciąg. ogólnego zebrania, 
Białostockiego Towarzystwa Wzajemnych Ubezpieczeii od opia 
o^bfdrie się dfeiś 3 lipca r. b. w sali „Patyż" przy ul, 
Sienkiewicza (b. Wasilkowska) Nr. 7 ogodż. 5-ej po pot; 

:Pw©w»d«ieiąey ogólnego zebrania gN. iSokolskil 

Polacy a Litwa. 
. W dobie, kiedy tary ba Jltew-

skflr w Kownie zachowuje się tak 
wrogo wobec polaków, kiedy 
prześladuje język polski — naród 
polski, pomny unji lubelskiej prze­
lewa krew najmilszych swych sy­
nów w óbronfe ziem lMewsklch 
od najazdu band bolszewickich, 
któW ziemie te łuptfy, śr ludność 
morsowały. 
, A nie czyni tego naród polski 
w celach tmperjalistycznych za­
borczych. *1 

Już* Naczelnik1 państwa w o-
dezwle swojej, wydanej po oswo­
bodzeniu Wilna {oświadczył ^rd~ 
czyicjie, ze sama ludność iłem 
litewskich zdecyduje: oi swolnv li­
sie, . 

Obecnie uczynił to Sejm usta­
wodawczy, uchwalił bowiem ; we 
wtorek następujący wniosek jną-
3 * y r ' • ;: 

„Wzywa ; śif • rząd, 4by, 
przedsięwziął ^ozwłoóiWe 
i konieczne kroki, aby lila 
zajętym obszarze- _ ziem; gjro-1 
dżieństóef i wileńskiej! i**; 

raądzone zostały) wy' al^y 

ADWOKAT PRZlf 
WŁADYSŁi 

ul. N i e m i e c k 
Przyjmuje w sprawac 
w godz. 10—1 pop. 1 

$IĘGŁV 
W 

a .Nś/2a.: 
sądowych 

<i>~8 wlecz. 

4 

przedstawicieli tye î ziem na 
fasadzie powszechnego, bez­
pośredniego, równ 
nego i proporejona 
wa glosowania cel 
powiedzenia się co 

go, tąj-
negopra-! 

em wy-
do przy­

szłej •' prawnoparistwowejj 
przynależności tych , zienr't-1 

W Izbie panowała: uroczysta ci­
sza. Posłowie powstał] z miejsc. 

Przerwał ciszę marszu; ekTr^mp-
czyńskl 1 powiedział: 

„Zdaje ml slf —--oświadczył,— 
że najlepszy hdłd złojżymy tym 
którzyrfUnję Lubelską cawarli, je­
żeli okażemy przez przyjęcie tego 
wniosku, że histotycihej prawa nie 
zrobiły z nas ineksjofi stów ale, 
że z mieszkańcami ' ziem lltewf 
sklch chcemy żyć, jijf równi z 
równymi. Proszę tycfe posłów, 
którzy są z nagłością Ingo wnio­
sku, aby zechcieli powsf4ć z mttjsc 
(Wszyscy posłowie powitają), I tu 
może skonstatować, żej nagłość 
została jednomyślnie przy|ft».i 
Odsyłamy sprawę do komisji kon­
stytucyjnej z prośbą o pośpiech*1. 

Słowa i marszałka, pfz«r#a«ie 
często oklaskami, wywi«rał|r#u-
go niemilknące braw4- I 

Wniosek odewtaho do kom|sjl. 
Fakt znamienny.,,' ^ilóse^^tón 

złożyło" w roiśifcf / w | f l«(ielteej 

do laski marszałkowskiej to wtó-
śnle stronnictwo, które w maju 
ujawniało niezadowolenie z odez­
wy komendanta Plłsud»klego. 

Tak więc naród polski za po­
średnictwem Sejmu swojego 
wyciągnął dłoń bratnią do ludu, 
zamieszkującego ziemie. litewskie. 

Uchwała Sejmu s to wielki akt 
historyczny. 

Powinna to zrozumieć Tary ba 
w Kownie, 

' i • ' B. F,\ 

l prasy, 
Stara i Nowa Polska. 
„Zdawało z chwilą .zbijj-

dzenla slf niepodległej jPolskl co 
życia wolnego, jeden potężny 
prąd zapału i twórczej pracy pti -
rwie cały naród, wszystkie \ war­
stwy i kl»sy 1 poprowadzi ojczy­
znę ku lepszej, świetlanej prze­
szłości, zapewniając wszystklin 
synorr| tej ziemi dobrobyt 1_ szczę­
ście" • i 

Tak*plsze Młody 'w M 4J1 
„Prawdy RołKrtnteze .̂". . ' : , I. 

„Zdawało się, że co najlepsi 
mężowie staną na czele narodu, 
że mrówcza praca setek 1 tysię­
cy budowniczych państwa w za-
wrotnem tempie (wznosić będzie 
potężny gmach Rzeczypospolite}, 
odrabiając spóźnione; skutkiem 
niewoli braki i posuwając nas 
naprzód na stopień postępu i cy­
wilizacji krajów zachodnich". 

Dlaczego się tak zdawało? 
Wszyscyśmy oczekiwali tego 

dnia jak cudu, jak momentu,, w 
którym zdarta zostanie z naszej 



duszy 1 piersi wstrętna, dławiąca 
powłoka niewoli 1 z wyzwolonych 
serc buchnie potężny hejnał mi­
łości ojczyzny, braterstwa wza­
jemnego, poświecenia 1 pracy". 

Niestety, zawiedliśmy się sro­
dze. 

„Przyszła 1 stała się Polska, a 
myśmy tego nie poczuli nawet w 
naszem Jestestwie. Nie zadrgały 
nasze wewnętrzne fibry i głębiny 
ducha jak to w chwili rod/eida 

, sfę, stawania czegoś nowego 
zwykle ma miejsce. 

I Jesteśmy tacy, Jakimi byliśmy 
przeotem. nic się nit zmieniło w 
naszem życiu tak jednostkowem, 
Jck I społecznem—na lepsze a 
raczej idzie na gorsze, 

Jakaś clęzkai płachta zwątpie­
nia, niemocy, jadu padła na du­
sze ł gniecie Je, spycha w przemy 
paść, n bagno!* 

Toi niezmiernie przykre zjawi­
sko iumaczy autor brakiem entu-

<xjasfiiu u tydji, co Polskę budują. 
Któkitę Polskę huduje? . 

•„T© WtatnJt pokolenie pogro-
boweiw ioszłb dziś do władzy. 
tą:'itirt )«ttese Polska, wydoby-

,, ta z iaffehłegp- grobu niewoli, na-
|>dł zgniła i rozłoźona-rwyszła 
noś Sw^Jtło dnia; na horyzont 
dziejów. ; 

To j ostatnie pokolenl e~H$chy ł-
kowe4w ązukal dziś n&srÓżno w 
swej jpłertl t^go, co dziwno z 
niej ^ypaproszył wróg, lub za­
raził -fewym* jaiem zaborca!—wol­
nej duszy obywatela Polaka. 

I nią moie jefi znaleźć! • i 
Stajl' pochodzi jta knemja we­

wnętrzna erganlzmu polekizjo, to 
wyjałfwlenle naszej jnyśli polity­
cznej JL społe4znej—ten upadek 

lu pyrwatmem 1 

D Z^IlE N_N I K B I A Ł O S T C C K I 

Kom 

Na 

•moralhy w z 
publlcfźnem. 

Stała P 
potrząsa z r 
dlałeml .. 
nit czując w sobie dość 

'mocyjdo tj'~' 
Mm tu stara Polska, to nie ca 

ła Pojska, Poji tą skorupą zmu 

wyszła z grobu i 
,czą swemi om-
i łachmanami, 

siły I 

rszałą, zdemoralizowaną kryje się 
Iskra nowego \yr la . 

„Jest Lud' Pracy, mówi au­
tor- który do tychczas zostawał 
w cieniu, odtrącany od udziału 
w rządach, w życiu narodowem, 

Ten młody olbrzym : zac/.yna 
się budzić i Wołać o prawa. 

To się z powijaków bud/.i No­
wa Polska: 4§ 

Z podziemi, t nizin społecznych. 
z zapomnienia poczyna się wyła­
niać potężna, a nieznana dot«'jd 
w dziejach nowa postać, na ^któ­
rą Jtdfl z trwogą i lękiem patrzą 
a drtłdlzy z niedowierzaniem, 

hl%{ olbrzym ten mocarny ma 
zawiązane odW, skrępowane dło­
nie 1 spętaną nogi. 

Wyziwoltć go—oto hasło wszy­
stkich i wszystklego.co jeszcze w 
Polscte jzdrówe 1 jrnłjbde, bo rwie 
się do [życia" f | " • 

Autor kończy swój artykuł na­
woływaniem: _ ' 
\ „Nie»eh więc zadrze •• praca' 

młodych jna wszystkich polach i 
dziedzinach, niech zastrzelą się 
myśli, stopią serca, * spoją uści­
skiem bratnim dłonie do walki o 
Nową, Młodą Polskę, której nie­
ma, a która dopiero Idzie ku nam 
z dziejowej oddali. | 

Słychać już jej pierwsze kroki, 
słychać jakiś szum i potężny łos­
kot, jakoby żywiołów skłębionych, 
jakby nadciągającej burzy. 

To Ona! Nie obawiajmy się 
burzy. . » ; ,<- ' 

Z siłją, z młodzieńczą śftłą, wej-< 
dzie Polska Nowa, Polska < Ludu 
Pracującego na arenę historji i 
ufunduję sobie gmach swój i 
siedziba, 

# * 
Świadomość tego faktu, ie je­

szcze nile wszystko stracone, że 
przeclei ^Polska to nie ta dziś, 
ale ta jutro niech nam doda otu­
chy do | walki; niech pociesza 
zwątplWych, a w słabych niech 
zbudzi jwolę czynu dziejowego". 

T EL EGBA 
unikat 

..Tł-.. 

Sztabu G e n e r a l ­
nego ż d. 2-go l |pca r . b. 

#iRSZAWA2.7. (PAtf). 
joalym froncie gaKcyj-

pomyfine dla nas wal-
polu osiągniętej ki na prz 

linji. 

RafaJówki. 
: jfront 

kf>w 
part|». 

nowne 
ie, calprm froncie od 

u zwykła wy-
dw w rejonie 

Poleski. 
ataki bblszewi-

Na) 

MY. 
odcinku południowym 

kom^anja 22 pułku piecho-
i w kon t ra t aku po 

„ walce na -bagnety 
Kletnicę. s i . j 

zajęta 
ęfcj 1*12 

izaci 
wieś 
Front litewsko-biaijóriiski. 

Bez zmiany. 

W zastępstwie Szfefa Szta­
bu Generalnego, HALLER, 
pułkownik. 

Prusacy kapitulują. 
GiAŃBĘ 2-7 (PAT). 0-

mawlająó ^stąpienie gen. 
Belowa komendanta korpu? 

gdańskiego dzienniki su 
niemieckie piszą, że Bolow 
objął stanowisko W chwili, 
kiedy rjsąd niemiecki za­
mierza! nię dopuścić | o oder­
wania :Prus Zachodkich od 
Prus. 

Obecnie postanowiono 

i»Ui 
BCnać zaniechać oporu w PrusieCh 

Zachodnich. Dla \,ego Bie-
low [przechodzi j w stan 
spoczynku. - '• ..' • . 

GEfiŃSK '2-yii- (PAT). 
Dzierlnjki podają telegram 
3iura Wolffa, donoszący, że 
-w Bc<rl|uue rozszerzane jest 
pismo (ulotne, powiadamia­
jące, ż^ wojska niemieckie 
na aeniiach wschodnich go­

towe Hą po*lj;p: walki; i że 
gon. Hoffman b r o n i ć b y d z i e 
każdej p ^ d z i przed pola-', 
karni. 

Pisma gdańskie piszą z 
tego powodu: J u ż raz 
Htwierdziljśrny, ze rząd nie­
miecki ojH)ru zbrojnego Bta-
wiać nie bydzie i wzywa, 
aby ?śc,iałtunu wykona­
niu warunków fiokoju n»e: 
s tawiano ' [trudności.; 'Ż' tego; 
powodu firifftnAE prąesąedt 
w etan ą|iqczynku%' 

Po sajwurciti pokfrjn 
k x\rCY|!«! 'c. i. (t A 1,1 13el6" 

Ijaoja niemiecka w Spaa 
praysfcąpiłp, do likwidacji 
spraw "swoich. Część dele­
gacji wyj^ołiała- ze* Spaa, 
reszta wyjśdzie'' za tydzień., 

Turcy ' ma kongretóe.', 
LUGD-0N 2.7. {ff-kif). Cle­

menceau Iłsświadomił j dele­
gację turecką, że złożone 
ptzez nif|j oświadczcie u-
niemożliwfaj 'natychmiasto-

*we przystąjpienie do roz-
strzygniQOia| sprawy .Turcji.' 

(Chińczycy. 
PARYŻ ^. 7. (PAT), De-

legacia chiilska "oświadczy­
ła, m nie ;pOd,pisze,. warun­
ków pokoju, dlatego, się nie 
przyjęto zastrzeżenia w spra­
wie klauiŁUlit przenoszącej, 
na Japonjęj prawa Niemiec 
do Szanti ngu. Delegaci o-
świadczyli, że Chiny gWrą 
odrębuy pokój z Niemcami. 
Powrót koni. Piłsudskiego 

WARS5SĄWĄ-2.7, (PAT). 
Naczelnik państwa dzisiaj o 
godz. 10 pi 40 zrana 
wrócił do 
dniowym -bycie na 
•cie. 

po-
Warszawy j|o 10 

fron-

^Venta dla P. C. Ł 
PARYŻ 2.7.(PAT) Wczo­

raj odbyła *ię wpnta na 
rzecz Polskiego Czerwone­
go Krzyża. Znajdowali, się 
na niej prezydent 'Republiki 
Poincare i państwo Plade-
rewscyjj |. ' 

Werita przyniosła 1C,000 
franków dobhodu, 

Powrót Paderewskiego. 
W tycW 4hlach spodzleWany 

jest przyśpieszony przyjazd (pre­
zesa minislr^w Paderewskiego. 
Chodzi mlar.<ij|wlcię' lo ratyfikację 
traktitu pokojowego przez sejm, 
co wobec ^znaczenia poćss t̂ku 
ferii letnich nla 12 b. m. musi 
być ^zybko przeprowadzone. . 

P. Paderii^skl przedstawi po 
przyjeździe def Warsziwy samo­
wi traktat pokojowy; przy ddpo-
wie<Mlem tptpoae,'"' rozurrite 3lę 
pra^4op'ttdoMle \ dwudniowa dy-
ikusj4» pocz^rt) nastąpi ratyfyjtacja 
aktu. i 

I • ,: ' ; : i 1 • • 

Napad niemcow I !{ 
Niemcy wycofują o Id zlały 

Grentzschut/u t pow. ryblńs Kiego I 
raciborskiego. Wszystkie s By sWo-
je koncentrują na pogranie liu od 
OśiMecimla do Lublinna. 'w pbu 
wspOTtin:anych wyżej po liatach 
nie poźtHMUuylli więcej m l 500 
ludzi ] i . 

Niemcy ostrzeliwali z afer o pila­
mi z wysokości 300 metrćL wieś 
Marklowice w pow. Irybllckllm. 
Ludzie musieli kryć się; pp do­
mach. I 

Kr6l Jelrajr do polaków. 
Naczelnik państwa | otrzymał od 

króla angielskiego t^tcgraln na­
stępujący: . I 
.- „Przez podpisanie r̂ d l u izł«J 
stójszym traktatu pukpju' Jpiwni­
cami ' ciężka \niespil«%ii«i#iM|»' 
popełniona przed wiekiem koslŁł^ 
wreszcie naprawiona, | y/< sj ra­
dosnej chwili składam. Panie 
Naczelniku, Panu 1 Narpdc n Pol­
skiemu moJJB serdeczne poinsżo-
wanla I najlepsze zyezenl . Na­
ród angielpkl, radując slą wąml 
z trydlmfu wolności i pi nlęjmy 
dawnej chwały polskie »i«fzy 
we wspaniałą przyszłość * i ,s*#|.ó 
rycerskiego narodu w lata s i poi-
koju l potępu, które ieżąf pr|bi 
nami", j 

Jerzy, Rex et Impjerat 
1 Po odczytaniu tegip te l^r 

p. marszałek Trąmp4zyńsi 
głosił w Sejmie przenttówle|Jjte 
stępujące: 

„Panowie pozwolą, ze 
ntu Sejmu l w Imieniu eałf||o 
rodSi ślę nlnieszym podzlę 
za te gorące tyc-zenła 
narodowi angielskiemu (WH4). 
Węzły przyjaźni, któr^ z 
angielskim zadzierzgnięte 
podczas wojny coraz bard|jsj 
cielni one będą. Przyjlzn* 
ły polegają nietylko n«s 

nym interesie, ale takie IHa 
dziwie owych sympatyezipc 
stanowiska ludzkiego iprzyipio 
jakie n|fóg angielski w 
wojny wykazał to jest nieijożytą 
energjęi niesłychaną zdol ość 
poświęceni". 

T W parku .Aaricoia* oMji 
się kongres piastowc4w. F :;yty;ło 

[około 5000- włościan. G ówrjm 
przedmiotem obrad była ufonjna 
rolna. Naturalnie, oświadczano ślę 
za j wywłaszczanlem gjruntó<ł, 
naczając maximum pOSiad rlafha 
60 do 300 morgów. Cdzy^nł^lę 
głosy za zabraniem z emi Wz 
stkodowania. ' / ; 

— W Warszawl4 utworiMa ąię 
spółka akcyjna skupu l sptzedwy 
skór surowych i garbników, ktWej 

| mlnisterjum przemysłu 1 haidłu 
powierzyło zakup skór si>ri»dUb'', 
l garbników, padle8«j4eyćh itkfrto-
strowl. Jak to spółka polski, Rr^r 
zesem zarządi jest 
ziiiskl, wiceprezesem 

"ter. , : 
— Komisja inwest 

Magistracie uznała oc 
stu ks. PonłaŚwskk 
nieodzowna i pilną 

• w tym eelui. zaaprot 
cowany ogólny pre 
podzielony na jkłlka 
steat polecił wyizla 
nietw â nteinHoesałt. 
natychmiastowego- w] 
serjl robót|'kosztem 

ifz*i 

(do. 

file:///yrla


D Z I E N N I K B I A Ł O S T O C K I . 

Dziś! Polska urocza gwiazda kinematograficzna DziŃ! 
KINO-TEATR 

„MODKIIN" 

iSmmiOmmmm •*"•• 

Od Administracji, 
_ . * . ' , . • 

Szanownym odbiopóm 
• „Dziennika*, zalegającym w 
opłacie prenumeraty oilaiR' 
prenumeratorom^ --mipi.ęez-
nym przy pom iii jimi, ze tóas 
już ywnonić pijźedplajte. za: 

Ĵ piec t. b, 

Potrzebny lokal 
ola ochronki pfowan.ystwa 

dobroczynności. 

1 uchwalił" wystąpić do Minister-
jum robót publicznych z prośbą o 
asygnowanle • zarodowi miasta 
kredytu bezzwrotnego w sumie 
2000000 marek na wykończenie 
lTej serji i o preliminowanie po­
trzebnej sumy na zmówienie nie­
zbędnych do dalszych robót ma­
teriałów budowlanych 1 prc#adże-
nia samych, robót. Pierwsza jserja 
robót, obejmuje doprowadzanie do 
porządkuj zniszczonych części że­
laznych. 

— Wj! sklepach zaczęto juz 
sprzedawać bieliznę po niskiej ce 
nie, a mianowicie: koszule męzkie 
po 25 mk., kalesony po 25 mk., 
koszule damskie z batystu po 25 
mk., z madepplarnu mniejsze po 
26 mk., a wi|ksze po 30 mk. 

Straż bezpieczeństwa 
Spraw 
że na 

Ji Bez-
1 na 

Wydział Prasowy Min. 
Wewnętrznych komunikuję^ 
podstawie memorjąłu Sekc 
pieczeństwa Publicznego 

N wniosek p. Ministra Spraw We 
wńętrznych, R&da Ministrów u 
chwaliła,, aby od dnia I-go lipca 
r.. b. funkcje policyjne Straży 
Kolejowej przejęła!Straż Bezpie­
czeństwa. > 
. . . I , —o_*+ . 

Ecza rozruchów. 
'•* L * • 

Z\ Krakowa donoszą: 
,, ,fi sprawie^ ostatnich ekscesów 
ukoiczonp już dochodzenie. Szko­
dy, zgłoszone prze;: kupców, wy­
noszą 4 i połl milj. koron. W 
czasie dochodzenia , stwleidzono, 
że tlektórzy żydzi chcieli zarobić 
na rabunkach i popali o wiele 
wlętsze- szkody, niż im wyrzą­
dzono. Ustalono Jakże, se rany 
Odniosło 60 osób cywilnych, w 
dżem 41''katolików i 19 żydowi 
dniej 2 żołnierzy, 1 jofleer wojsk 
Hellera, 2 komiwrzy policji, 2 
agentów policyjny c i oraz 4 żoł-

', . i|ttrzy policyjnyeju ' I' ' 
. • ;.,'Zabitych lt«to. ftwirtfch z odnle-

slonych ran bytó 4 osobny, w tern 
, 2-Jydiśw 4 ,J2 iMptityś, jw tera 

" jeden katolik żabit7 przez żyda, 
Strzelającego z okna. i 

w 5 a k t o w y m 
d r a m a c i e 

>1 

- H E L L A l i 
KSIĘŻNICZKA STEPU" 

Nad program d/.l.ił wokalno-kabaretowy. Występują; Król śmiechu p. Edward REDEN 

i\ 

\ 
i p. KlFji'WOWA ora/, kwartet. 
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Wilna. 
Językiem ^ 

agi 
sfdowym obo-

at nu Wilna 
Natomiast po-
imię • himglstra-
e, w językach 
zj obwieszczę-
w- tychże ję-

Językl ro­
są uznane 

oli kapitan*Ro-
r4prtkentujący 

erykańską ad-
owlą A. R- A. 

wiązującym m 
jest Język polski. 

•dania składane n 
tu mogą/być pis 
krajowych, zgodni 
nlaml urzędowemi 
zykach wydawanymi 
syjski i niemiecki n!^ 
ąa języki krajowe, ^obec czego 
ani jpodania, ani korespondencją 
w języku rosyjskim przyjmowane 
być nie mogą. , j 

— Obecnie bawią" w Wilnie 
dwie delegacje amerykańskie. Na 
czele pierwsze 
bert Nęutrjn Kun 
chrześcijańską a 
mirristrację I ratu 
(American Relief jAdjministratlon) 

Na czele drugiej si;ot porucznik 
Leon Gerstensang, reprezentujący 
żydowski połączony komitet roz-
dawniczy J. D. C. (Jofut Distribu-
tion Gomittee). , ! 

Obydwie misję działają zupełnie 
niezależnie i samodzielnie. 

W Korniej. 
We wtorek donosiliśmy, jak 11-

twini w Kowrlle przelladująj pola­
ków. 

A o to co znowu donosi Kre­
sowe Biuro prasowe (K. B. P.) 

„W Kownie ostatmleml czasy 
aresztowały władze łfęwskie na­
stępujących działacziów społecz­
nych polskich: Wł. Wielhorskiego, 
obywatela z powiatu rosieńśkiego, 
Wincentego Kogndwickiego, leka­
rza weterynarj! i członka komitetu 
polskiego ziemi kowieńskiej, Ma-
rgę Micewiczównę, pnełeżona, pol­
skiej szkoły rolniczri-handlowej i 
kilku innych. i 

Jak dpchodzą wieici, areszto­
wani są już przeważnie zwolnieni, 
ale wszystkich skazamo na opusz­
czenie Kowna i injternowano w 
różnych powiatowych! punktach. 

Litlwinl wydali zą|kaz p rowa­
dzania pism w językach Mcyeh z 
obszarów, zajętych przez „ple-
przyjaciela". Zarządzanie to skie­
rowane jest wyłącznie przeciwko 
pismom polskim. -

Są poszlaki, że lltwini .noszą 
się z zamiarem wprowadzenia ję­
zyka litewskiego, jąkoli obowiązko­
wego do polskich szkół ludowych, 
Odnośne rozporządzenie podobno 
już wydano. 

Bolszewickis zbrodnie. 
Z Mińska nadchodzą wprost 

przerażające wieści <| .okrucień­
stwach jakich w tem mieście do­
puszczają się na polakach bol­
szewicy. . i; 

Na Ich czele stoją-W-niestety— 
byli polacy z Warszawy 1 Łodzi. 

Na czele t. zw. komlsarjatu 
politycznego stoi niejaki Sławiń­
ski, Polak zaprzedany^ bolszewi­
kom, pochodzący z j Warszawy 
czy też.'Łodzi, korh.rnjlasta jest 
Michalewicz; kom. {wojskowym 

Grud-Ji.sK!, hy>y i.'V? , „c/rezwy-
o-aj1'^', kiórą 'A-\: całkowicie 
oparu ,iio *y:lob?•••,••. dopuszcza­
jące ;-,l.; mc-łychanycli nadużyć 
i zbroii^il, 

Egzekucje są na ||orządku 
dziennym, r3zstrzęl!wują»20~~30 
osób na dobę, przyczem 
bolszewiccy, celem uniejd)|ożliwie 

n|ordu, 

.pprawcy 

nla | rozpoznania- afrar 
zdzierają im skórę z twaj 

Niedyskretne pytanie 
W dniu 1 b,; m. w 350J roczni­

cę wtekoponfmej Unji Lubelskiej, 
wieczystym sojuszem Litwą z 
Polską łączą|c^),; wszyskie znacz­
niejsze mlejic^ skupienia się lud­
ności myślątej) i czującej po pol­
sku wystąpiły ż mniej lub więcej 
uroczystemlr nabożeństwa-mi, pa­
radą wojskową, odczytami publi­
cznymi 1 t. jp/. Tyłki Białystok 
nie zdobył się jakoś,* niestety, 
na nic podobnego i ta tak zna­
mienna w dziejach naszych rocz­
nica przeszłk, będąc zaznaczoną 
tylko krótkim artykulikiem i 
na łamach. „Dziennik Bia"* 

lostocki". 
Dlaczego? 
Czyżby z zamknięciem 

letnie podwal szhół mie|j 
1 rozrozplerszchniwem 
wszystkim strony kraju 
uczycielsklegó". 1 młodzie 
cej, się na odpoczynek, i 
społeczeństwie polskiemj 
szera, tak zwykle czy 
rzechliwe, inicjatywom 
i chęć do dalszej ; pracy] 

Cóż na to dzielne 
lek8! 

Dobra wró 
Wczoraj w. Towarzystwie prze 

lepszego towaru, to przecież wo­
bec braku odpowiedniego gatunku 
wełny, towaru takiego obecnie 
jeszcze wykonać nie mogą. 

Robotnicy wskazali na to, że 
ieh ro^ziriy czeka głód I nędza, 
•Ibowlijm i fabryki — z powodu' 
braku aamńwteń — wymówiły im 
już miejsca IM/ dwa tygodnie. 

P. Wąsowicz w dłuższem prze­
mówieniu naznaczył, że,bez kjwe-
śtji • urząd: zaopatrywania «mji •' 
będzie miał przy da#aaiu. ' z i w -

Ifdzlf także -i jtyrz*.' 
teki ' ( ! . i . ! 

Lptwnlał,' l e dotkojidlt 
'tyczny ą|an (prztmyilu? 

, .§o i-żd-ma ł nlepłonóą! 
,. nadttoj^, tt urządf ia.O/^atrywśffla1 

farmji ifelrnie pod uwagę la tóe i-
niebezpieczeństwo, Jakie grozi ro­
botnikom |i w ten, czy inny! 

* sposób .uwzględni potrzeby prze-1 

myriu białostockiego. "... ' \ 

myslowców zgromadziła ą: 
fabrykantów 1 delegatów związków 

ilstago, 
fojny, 

robotników przemysłu wł'4 
aby delegatowi rainisterj 

.p.- Wąsowlczowi przedstawić śtąn 
przemysłu i jego, potrzebyj , ' 
'.|F!, Wąsowicz oglądał, lióby to*:' 
Warów, wyrobionych \i takiego 
surowce, jaki fabrykanci posia­
dali 

Fabrykanci i'robotnicy 
stawili p. Wąsowlczowi krytyczny 
stan przemysłu.' białostockiego i 
oświadczyli, że "niezbi 
pomoc natychmiastowa/ 
w udzieleniu fabrykom no 
mówień, jakoteż przyjęcie przez 
urząd zaopatrywania armji sukna, 
już gotowego, który fabrykanci 
wykonali przy pierwszem zamó­
wieniu. w nadziei, że otrzymają 
dalsze, ' 

Fabrykanci prosili, aby z su­
rowca posiadanego mogli wyra­
biać taki sam typ sukna, jaki do­
starczyli poprzednio, gdyż nie ma­
ją pewności, iż wkrótce otrzymając 
surowiec w lepszym gatunku. 

Aczkolwiek fabrykanci uznają 
za pożądane wyrabianie jak naj-

grupa 

wleń ną i 
-mysł bkłe 
. P. Vł. j 
rożumU 
białosh 

OZISl^j 
Jutro 

EĄLWDABZ. 
i] Anatoljusza 1 Heljodora. 
Józefa Kalasantego. 

'mi* odsiejt 
S«emp% do .podań o, tanią o-. 

dzlei wyoawane- będą w Centrali 
tylko o> sobty wł|cznif. , 

Sprostowanie. 
W art. „Delegaci rządowi", za­

mieszczonym w M 7 t | „ D z . Blał." 
błędnie wydrukownM •; nazwisko 
radcy rńinlsterjalnego. Zamiast p. 
Łaba, wintio być p. Ł a d a. 

Seniinarją nauezyiielskiet 
Od początku pijzyszłego roku 

szkolnego w Białymstoku otwarte 
będą dwa semlharja nauczyciel­
skie państwowe: męskie 1 żeńskie: 

Podania kandydatów o przyję­
cie można składać w inspektora­
cie Okręgowym •zkalriym przy ul. 
Warszawskiej Ns $. Do podania 
dołączyć należy: rnetrykę, życio­
rys, oraz adresy oąób, na których 
rekomendację kandydat się po­
wołuje. ' 

Wymagane wykształcenie czte­
roklasowe. 

Święto amerykańskie. 
Na zaproszenie, otrzymane od 

prezydenta miasta, p. Puchalskie­
go, wczoraj po południu zgroma­
dzili się w magistracie z górą 20 
przedstawicieli duchowieństwa, 
władz cywilnych, wojskowych, 
oraz organizacji polskich i prasy, 
w celu ułożenia programu urzą­
dzenia w Białymstoku obchodu \ 
święta narodowego amerykańskie­
go, ktłre przypada w dniu jutrzej­
szym. 

1 Po dłuższych obradach, odby­
tych pod przewodnictwem p, pre­
zydenta, uchwalono doręczyć tu* 

1 ! l 
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tej***j mis}i amerykańskiej jutro 
o godzi 10 zrana odpowiedni a-
dre*. ' 

Adres ten zredagowała komisja. 
złoiona z pp. starosty Szymań­
skiego, d-ra Ostromecklego t red. 
B. Filipowicz*. 

Adres wypisany ozdobnie na 
brlstolu, złoży spajalna delegacja -

Adres ten podpiszą zarząd mia­
sta oraz przedstawiciele orcjanl/a-. 
c)l polskich. Będzie on wyłożo­
ny do podpisu w magistracie dzi­
siaj od g. 9 do 3 1 od g. 5 do 
8 wiecz. 

O. oodz, U w =hoiełtlf p^ra-
fjatoym odbędzie cle nabożeństwo 
uroczyste. ] 

Muzyka Milicji Ud+vti) wyko­
na po nabożeństwie fcyinriy naro­
dowe polski" i amerykański. i / 

Miejsca honorowe; prz^d\ 
wielkim ołtarzem zajmą członko­
wie misji* amerykańskiej, przed­
stawiciele władz państwowych cy­
wilnych i wojskowych, miasta 1 t.d. 

Na ratuszu i na ma#ttłacle o-
bok flag polskich powiewać będą 
flagi amerykańskie. 

Byłoby pożądane, aby flagami 
narndojwemi były przystrojone 
takie domy prywatne. 

Po południu muzyka grać bę­
dzie przez godjzlnę na rynku. 
Kamasze * a-ini^Pyta#kie, 

• Na zasadzie uchwały Zareądu 
T-wa -Dobroć*. dn. 1 llpem b.r. w 
lekaluDeerocz... sprzedaje się 28 
par hamaszy * amerykańskich po 
cenie szacunkowej szewców 150 
mki Za otrzymane Rłettlfdze Za­
rząd* kupi małe obuwie dla dzieci. 

•', - PodiBMjkowanic. 
i Prezesowe Ochronki „Żłobek" 
p. Chaw^Wl» w .imieniu1 znajdu­
jącej^ „Żłobku* przytułek i opią-
kę dziatwy, swada serdeczne 
#B#gr"atj»ł«ć" .za otreyrrtane za 

Iflimśttciwtm ks. Pryszmonta 
ezlmlenną ofiarę w sumie 250 rb. 

banknotach rosyjskich. w 
. FoMttkawanie dzieci. 
Proszeni jesteśmy -« zaznacze­

nie, 14 zrozpaczona matka poszu­
kuje synów: Władysława L, Miko­
łaja Witejto, 12 1 9 lat, wysła­
nych ?-Xlrl8 preez R. G. O. z 

Warszawy do Wilna. Je/.Hlby ja­
kakolwiek z oaSirouek coś o nich 
wledz.i.Wa, pr^jzona i**:;t o dnnlr 
wiadomości Anieli Wllejto. Pol 
lawska 41—.1 w Wilnie l»b 'ln 
Administracji „Dzienniku". 

X)|il;miii Żydów. 
„Colo:; IliclostoKa" doii".i, /«* 

wszyscy żydzi człi>nknwl<* Mfcj 
sklej Rady <!plr-kii\ic/< j otrzyru.di 
pismo oil gminy /.ydnw-.ki'"l. w 
którem ta ostatnia żąda od nich: 

^1) akufatnegc| przychodzenia na 
posiedzenia'R, O.; %)\ domagania 
%\'ę równomiernego pojdzląty pro­
duktów^ pomiędzy' <fc»łą ' ludność 
ubogą; 3) faktycznego przedsta­
wicielstwa w R. Oj i 4) prowa­
dzenia debatiSw w języku żydow­
skim, przyczem moWy; mają być 
następnie ^umączone \ na język 
polski. . ! i ; \ 

Tyfus w Kry^janapli. 
W folwarku, Krywja^y, należą­

cym do majątku Dojlidy mieszka 
98 dusz. D. 5 kwietnia) r. b. wy­
buchł tyfus. Do dniaj dzisiejszego 
chorowało 24 osoby;, z tych 2 
zmarło, reszta zaś wyzdrowiała 
dzięki energicznym zabiegom 1 
umiejętności felczera Jana Mruka 
z Białegostoku. Obećnile wKry-
wlanach chorych na tyfus niema 
wcale. 

Małoletni przestępcy. 
W związku z kradzieżą 700 

mk. z biurka Inspektora szkolnego 
p. Tarło-Mazlńskiego. dn. 29 z.tfn. 
sierżant policji powiatowej m. 
Gródka W. Wastlewskf, zatrzymał 
w Gródku 3 chłopców lat 13—14, 
mianowicie Piotra Skalimowskle-
go, Edwina Hibnera pochodzących-
z Białegostoku oraz Pawła Sa­
wickiego z Michałowa.; priy are­
sztowanych znalezioną 600 mk. 
gotówką i czarny zegarek nabyty* 
przez jednego z chłopców za skra­
dzione pieniądze, Ateszi owiani o-
sadzenl są w areszcie pr/yj policji 
kryminalnej. Prowadzi $ię docho­
dzenia w tej sprawie.! 

.Czyja^Meli^pa^ 
W Wydziale policji kryminal­

nej jest do odebrania większa 

W JciiwlrteK, d. 3 łfpca r. b. na placu obok koszar artyleryjskich 
pny ulicy Lipowej Nr. 5ii znany, w Królestwie Polsklem 

&qobutM I J^ŻEF OSZCZĘJDA 
wykona skok !mierte|ay w ogień z wieży 4-0 piętrowej.' 

Pozatym program składać się będzie z dwóch jednoaktówek, 
wykonanyclji przez kółko amatorskie. , 

' ' I):A<AKl)eń-'JJacu^! '.'• ^ i •." 
2y Wyaąjęetó letniego mieszkania] 

Poczta, konfetti, serpantin. Orkiestra Milicji Luiowej. 
Bilety na mjejscu. «#• Początek o godzinie 6-,4j p.p. 

Ceny biletów: dla cywilnych 3 mk., dhf wojskowych 1 straży 
I1 mk. 50 fen. SĄ prook na Czerwony Krzyż, 

Ilość bielizn! 
pochodzącej 

O C K I. 

f, — prawdopodobnie 
% Iradzleźy, Bieliznę 

nożna oglądać w godzinach 9-+1 
I -^»1 'Mecz. l 

PP 

Napad. 
Dula 30! z.m. o g. 10 wlecz. 

do mieszkania Dawida Sznajdera 
(Szpitalna 4) weszło 3 uzbrojo­
nych i przebranych w uniformy 
wni:.k.)W(.: osobników, którzy i&~ 
ln.ili mu 5000 mk. i 000 rb. rr>. 
gotówką, poc/cm zbiegli belskar-
nie. 

Wykrocie gorzelni. 
Oneijdaj 

kryła przy 
tajemną 
Sary Lifszyt 
przyrządy sk 

icja komunaina wy-
(icy Kaflowej 12 po-

gcir|»elnię, należącą do f 
Kocteł oraz różne 

onflskowano. 
az 

List do Redakcji. 
Szanowny panie Redaktorze! 
Z powodu wzmianki w Ńs 69 

„Dziennika llalostocklego" zaty­
tułowanej „lllwie miary" komuni­
kuję co, następuje: 1) Miasto nie 
posiadaj zadrach felczerów dziel­
nicowych a fylko lśkarzy przeto 
n/e mdże lenieć taki porządek, 
aby nieegzyj|u]ący felczerzy mel­
dowali do wydziału sanitarnigo o 
chorych zalanych 1 doptóro po­
tem wydział | sanitarny zawiada­
mia! lekarzy ^dzielnicowych] 

W rzeczywistości, jak to już 
było przezeji innie w jednym z 
JM Jsfs „Dzletjiblka Białostockiego" 
wyjaśnione, ękły personel cywilny 
lekarski jest' obowiązany meldo­
wać o każdyljn wypadku choroby 
zakaźnej. Praktyka wskazuje, że 
meldują przeważnie lekarze dziel­
nicowi. 2) Z tego samo przez się 
wynika, że Małe nieodwijedzanie 
chorych przeą lekarzy dzjelnlco-

\ twNf 

wych nie może mleć ałejica, 
skoro r.l właśnie lekarze neldują 
o wypadkach chorób żaka lny eh a 
znaczy już ?tę pomoc oka; lii. 3) 
Zdrowy rozsądek l zwykł 1 logika 
dyktują, że jeżeli istniej 
wiadomleniu rubryka; „sta 
tamy mieszkania zły" on I 
watna pomoc lekarska nie | 
niona" to chyba po to, 
kiego chorego otoczyć 
opieką, ale nie pb to, aby] 
dzielnicowi unikali tych 
Ws/yscy oni, |o He sam 
rodzina nie itawlą staw 
pporu,, są umieszczani w 
4) Wijnlttka tendencyjni* 
dzl, że w złych sanitarny 
ruńkadh' I nie mający pr| 
pomocy lekarskiej nigijly 
doktora. Jest to ogólna 
nie wązystklch 6 lekarzy ]M 
co^ych o to, ie będąc s« J tbpwo 
obowiązani nieść bezpłatna nontioc 
wszystkim ubogim chorymjlfldwie-
dzająci tylko 2«m#ś«yfb, 

Taktje ogólnikowe !ty 
jest |bł tf tze«nłe Olfcfc .,.., 
wobec I kt#śgo, iąrfirrt \ z t i itnuint 
kowania oficjalnie do W; rUlzialu 
sańitarrtlflo nazwisk i adillesówr 
chorycA pozostawłonyeh 
mocy poirtmo zawftiWfil 
są w ziłych warunkach 
nych l pozbawieni pff w 
mocy l»k«riklej, adWiu' 
przez 4 dn| dobijał ,slf 
1 lektfzy dzielnicowych, 
(tej porriocy nie ©kazali. 
r jeżeli n|wet pojedyń 
zostanie udowodniony, to 
lekarz będkfe natyetimUs 
nlęty i I . r 

Naczelny I lekarz m, lBla|fpst^ 
ku. *. Dł* M Oia^M^^ 

D op l s ek R e d ak ej 
ty, o których wspomtłi 
„Dwie miary", będą 
wane Wyjałowi Śanltatiemu 
m, Białegostoku, 

zente 
'HWm. 

\\ Lek^itz dentysta 

P. P. C I C H O I S K I 
Pała<j! o w ' 2 

Choroby zębów, dziąseł, 
sztuczne zęby. 

Przyjmuje w godz. 10—2 
"" 4—7.,,.: . 

W; 

- Komplety jęz^k' 
polskitfto, francuski 

i n iemieck iego . 
Szczegóty: '5taro«Bbja»Ma 

dom Pawłówsmćh. 

7uria7filr praoowników 
LnląiGR lokujący się na 
«2, prosi pracowników gatbars. 
pisywanie' slą na listę a^onkó" 
ro otwarto codziennie od 6 do 

ł 
cyjne apsCczne, wyroby papierowe i t̂ ektiirowe^ 
ki, przybory fehirururgiczne, opafrunki, 

18 ' ' ' aptecizną i kosmetykf; 

m 

^̂ ^̂ ^̂ ^̂ ^̂^ 4 
¥vBM£sM l S !WIERZBĘ i leezy my&&m mttś(tl ^fcKWOLr»ł^l|łlił^:ff 

u feonl i bydła żądać w Aptekach i składach ,ap^ecz^y4h. | 
-wo B.HEBDA i S-l|a Warszawa, Elektoralna 18v S; 

gub. Grodzieiteką J. Malinowski skl. apt, 
. • • ! 

Apteczny Dom Handlowy 
.FaFiłi. W. (jrrocnowsJftłib-K 
rszawa, Nowogrodzka 29P tęl. 78-^ . 

npoleo ,̂ pp cenach; konkurencyjnych. Szkło\\ ek^perMj!;!l 

/ nal 
unowefci BM. wptt. Mmmm." II 
———~-m~-m*-1gg~imUr^je .~ . . ^ I^ - - j i - • • i,., -„'ii •.-••, J t | !•" »'f, - i — 

• , Redak to r ; Konstanty KosiWkj 
a polska Bolertaifa tłuppertea,,, •; : Tyj itwa ''w.- Białymstoku, Dokarm 


